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Gdańsk bez Komisarza Ligi Narodńw
Prezydent Rauschning o sytuacji w Wolnem Mieście

Prezydent Senatu dr. Rauschning przy
jął onegdaj dziennikarzy gdańskich, celem

zaznajomienia ich z wynikami ostatniej se-

sii Rady Ligi Narodów.

Prezydent Rauschning w przemówieniu
wygłoszonem do dziennikarzy oświadczył,
że stan obecny, w którym Gdańsk jest bez

Wysokiego Komisarza, j'est niezwykle tru­
dny dla Gdańska- znajdującego się wszak

pod opieką Ligi Narodów.

W ciągu 27 dni sesji Ligi Narodów, przed
stawiano 28 kandydatów na stanowisko Wy
soki ego Komisarza, żadna jednak kandyda
tura nie uzyskała należytego poparcia.

W dalszym ciągu swego oświadczenia,
prezydent Rauschning podkreślił, że stosun

k l między delegacjami Polską a Gdańską
w czasie trwania sesji byly przyjazne i ser

deczne. Obie delegacje zdecydowały, że

obecny stan nie powinien wpłynąć na po­
gorszenie stosunków polsko-gdańskich, któ
re ostatnio uległy tak widocznej poprawie-

Ewentualne kwestje sporne, które w o-

becnym czasie mogłyby powstać, będą lik­
widowane w drodze bezpośredniego porożu
mienia.

W końcu prezydent Rauschning zaape
lował do ludności gdańskiej, by utrzymała
jak największą dyscyplinę, Wszystkich,
którzy dopuszczą się jakichkolwiek wykro
czeń władze jak najostrzej ukarzą.

nik odebrał p. Melce paszport i mięso wzywają
go równocześnie do zgłoszenia się następnego
dnia w urzędzie celnym.

W urzędzie celnym oświadczono Melce, te

według doniesień celnika miał stawiać opór 1

nie chciał wydać posiadanych zapasów. W koń

cu obiecano zwrócić mu mięso jeżeli przyreek
nie, iż O zajściu nie zamelduje przełożonej wła ­
dzy kolejowej.

Nie wątpimy, te odnośne władze gdańskie
przykładnie ukarzą winnych, ażeby raz na za­
wsze położyć kres tego rodzaju wybrykom.

Wczoraj przed Sądem gdańskim odbył się
proces przeciwko Polce, Jadwidze Rogaczew­
skiej, obywatelce gdańskiej, oskarżonej o obra­
zę Senatu gdańskiego. P rzewód sądowy nie wy
kazał jednak winy oskarżonej, wobec tego zo­
stała ona uwolniona od winy i kary.

Pani Rogaczewska padła ofiarą oszczerczej
insynuacji, rzuconej przez jednego z członków

oraganizacji narod.-socjaL w Gdańsku. W ła d z e

gdańskie trzymały p. Rogaczewską w więzieniu
śledczym od dnia 23 wrześnie do dnia wczo­
rajszego.

W Gdańsku znów szyka­
nują Polaków

Trzy charakterystyczne zajścia
Donoszą nam o nowym napadzie hitlerow­

ców na dwóch robotników polskich, jaki miał

miejsce w okolicy miejscowości Letrkau, na

terenie W. M . Gdańska.

Hitlerowcy zażądali od dwóch robotników

rolnych, obywateli gdańskich, nienależącycb
do żadnej partji politycznej, ażeby po skon

czonej pracy zgłosili się na ćwiczenia wojsko­
we. Robotnicy żądaniu temu odmówili.

Nazajutrz hitlerowcy zjawili się w mieszka

niach robotników, wyciągnęli ich z łóżek i za­
prowadzili do miejscowości Gross-Ziinder, bi­
jąc po drodze pasami i kijami. Obu robotnikom

oświadczono, że muszą się zgłosić następne­
go dnia ną ćwiczenie wojskowe.

Ofiary brutalnego postępowania członków

odziałów hitlerowskich zwrócili się z zażale­
niem do Sekretariatu Wysokiego Komisarza Li­
gi Narodów w Gdańsku, gdzie spisano proto­
kół.

Równocześnie donoszą nam o nowem zaj­
ściu, jakie miało miejsce w Sopotach. Oto

urzędni'k biura gdańskiego P. K . P., obywatel
gdański p, Melka, wracający po służbie z Gdań

ska zatrzymany został przy wysiadaniu na

dworcu w Sopotach przez gdańskich urzędni­
ków celnych, ponieważ miał przy sobie 2 fun­
ty wieprzowiny i gęś. Mimo powoływania stę
na świadka, i i wymienione zapasy nabyte zo­
stały w Gdańsku, Mełka zabrany został przez
celników do pokoju odpraw celnych, gdzie cel­
nik Nleschwor, wyprosiwszy najpierw z poko­
ju towarzyszącego Melce świadka w osobie dy
żurnego ruchu stacji Sopot p. Skwierzawskiegj
położył na stole gumową pałkę i grożąc spro­
wadzeniem policji kryminalnej chciał go zmu­
sić do złożenia nieprawdziwych zeznań, że nrę

so nabył w Polsce.

Nie uzyskawszy wymagane! odoowiedzi, cel

Sytuacja rządu Daladiera
w dalszym ciągu niepewna

Paryż, 24. 10. (PAT.) Wczoraj rano izba

rozpoczęła dyskusję nad poszczególnemu a rtyk u ­
łam i rządowego projektu uzdrowienia finanso­
wego. Po dłuższej dyskusji, w czasie które j zgło
szono liczne poprawki, pochodzące ze skrajnej
prawiey i skrajnej lewicy izba uch'waliła arty­
kuł dotyczący dochodów z lote rji państwowej.

Po uch'waleniu tego artykułu zabrał głos
premjer Daladier, który zwracając się do całej
izby zażądał niezwłocznego rozpoczęcia dysku­
sji nad najważniejszemi artykułam i projektu, a

mianowicie nad artykułem, wprowadzającym 0-

płaty od kuponów obligaeyj opłacanych zgóry
przy spłacie podatku dochodowego oraz a rty­
kułem , dotyczącym poborów urzędniczych. I n ­

terwencja premjera przyjęta była oklaskami le­
wicy i ctzęści skrajnej prawicy, pocnem Izba u-

chwaiiła przyjąć propozycje Daladiera.

N a wniosek ministra finansów izba odrzu­
ciła 398 głosami przeciwko 195 poprawkę socja­
listyczną w sprawie ujawnienia przelewu pa­
pierów wartościowych.

O godz. 12,30 posiedzenie izby zostało p rze r­
wane.

Paryż, 24. 10. (PA T.) Mimo przedpołudnio­
wego zwycięstwa rządu w izbie, sytuacja rządu
D aladiera jest w dalszym ciągu niepewna.!
Zależy ona od stanowiska, jakie zajmą deputo­
wani socjaliści podczas głosowania nad art. 37,.

projektu rządowego, traktującym
O OBNIŻCE UPOSAŻEŃ.

Zarówno radykałowie, jak i socjaliści szu-,

kają jeszcze formuły kompromisowej. Usiłowa­
nia radykałów opracowania tekstu kompromiso­
wego art. 37, któryby znalazł poparcie grupy

socjalistycznej nie dały dotychczas konkretnych
re zoltatów .

Deputowani socjalistyczni z pod smaku Blu-

ma opierają się żądaniom Benaudela vr s(prawie
poparcia gabinetu. Nieprzejednane stanowisko

zwolenników Bluma tłumaczy się presją wywie­
raną przez syndykaty urzędnicze. Wskutek te­
go dotychczasowe usiłowania pozostały bez re­
zultatu.

Rooseveltodolarze
Przemówienie radjowe prezydenta Stanów

Zjednoczonych
Londyn, 14. 10. (PAT.) Z Waszyngtonu do­

noszą, że prezydent Eoosevelt wczoraj wieczo­
rem wygłosił przez radjo dłuższe przemówienie,
poświęcone sytuaeji gospodarczej. Główną my­
ślą przewodnią tego przemówienia było stw ier­
dzenie, że najpierw dokonać się musi w Am ery.
ce powrót cen do poziomu z ro k u 1929 za­
równo w zakresie wyrobów przemysłowych jak,
i płodów rolniczych, a dopiero potem może na­
stąpić dewaluacj(a dolara,

, ,N iikt nie jest w stanie przewidzieć obecnie,

jaką będzie trwała wartość dolara — oświadczył
Boosevelt. P olityka rządu polega na przywróce­
niu poziomu cen, a dopiero potem rząd będzie,
usiłował ustanowić i utrzymać takiego dolara,,
któryby nie zmienił swej siły nabywczej lubi

swojej wartości w okresie całej następnej ge­
neracji".

Jak wynika z tego przemówienia Rooaevelt

nie zamierza naraziła stabilizować dolara, ale

nie wejdzie również na dsogę inflacji.

Praca wsekretariacie Ligi
Narodów

. . .niemiecką zdradą stanu

Genewa, 24. 10. (PAT). Poza po'dsekretarzem
generalnym Ligi Narodów Trendelenburgiem
urzędnicy niemieccy sekretarjatu Ligi Narodów
oraz międzynarodowego biura pracy dotych­
czas nie podali się do dymisji.

Ze strony niemieckiej wywierany jest jed­
nakże na n ich nacisk, aby ustąpili ze swoich

stanowisk, przyczem miano im oświadczyć do­
słownie, że skoro Niemcy znajdują się w sta­
nie wojny z Ligą Narodów, to pozostawianie
Niemców w sekretarjacie Ligi oznaczałoby z d ra

dę stanu.

Należy zaznaczyć, ie urzędnicy sekretarki

tu Ligi i międzynarodowego biura pracy maję
wieloletnie kontrakty, na których rozwiązanie
rządy nie mają wpływu oraz że urzędnicy ci

składają przysięgę, w której zobowiązują sie

nie żądać i nie otrzymywać żadnych instrukcyj
z zewnątrz.

Za wierszyki satyryczne
wszponach GPU

Ryga, 24, 10. (PAT). Donoszą z M oskwy o

aresztowaniu tam trzech wybitnych literatów

Mikołaja Erdmana, Włodzimierza Massa i re­
daktora dziennika humorystycznego, wychodzą
oego w Moskwie Emila Krotkija.

Oskarżonym zarzucają autorstwo i rozpo­
wszechnianie satyrycznych wierszyków, kryty
kujących reżim sowiecki i obrażających osobę
Stalina.

11 rocznica faszyzmu
maitlfestac|ą Włoch

Rzym, 24. 10. (PAT.) Na Piazza Venezia

odbyła się imponująca manifestacja obchodu

11-tej rocznicy faszyzmu, w której wzięli u-

dział przedstawiciele stronnictwa, przybyli ze

wszystkich prowineyj kraju w przeddzień uro­
czystości. Do Rzymu przybyło 27 specjalnych,
pociągów. Mussolini wygłosił przemówienie, en­
tuzjastycznie przyjęte przez tłumy, w którem

m. in. oświadczył, iż wystawa rewolucji faszy­
stowskiej, która miała być zamknięta 21 kwie­
tnia, zostanie utrzymana nadal, jako instytucja
stała.

Dzwon poległych
Rovereto, 24. 10. (PAT.) W dniu 2 listopada

Dzwon Poległych, umieszczony na wieży hist(o­
rycznego zamczyska w Bovereto, rozebrzmi,

przypominając całemu światu ofiary wojny o-

statniej. Głos dzwonu będzie nadany przez ra-

djost-acje włoskie na cały świat. 'W dniu 4 listo­
pada w kościele N. M a rji Panny będzie odpra­
wiona msza św. na intencję poległych w czasie

wielkiej w o jny we wszystkich krajach z udzia­
łem reprezentantów k rajów aljanckich.

Rewelacyjne doniesienie prasy paryskiej
Niemcy kontrolują korespondencją

polsko- szwedzką
Paryż, 24. 1 0 . (PAT). Prasa francuska

powtarza za wychodzącym w Sztokholmie

,,SoziaIdcmokraten" wiadomość, iż cenzu­
ra niemiecka stale opóźnia przechodzącą
przez tranzyt niemiecki korespondencją
pocztową pomiędzy Polską a Szwecją. Licz
ne przesyłki giną w Niemczech bez śladu.

Polski charge d'affaires w Sztokholmie

miał potwierdzić te informacje.
Poselstwo polskie otrzymało szereg

skarg, zarówno ze strony polskiej jak 1

szwedzkiej.
Jeden z przemysłowców miał oświad­

czyć, że cenzura pocztowa w Niemczech

użytkowała wiadomości, podane w kore­
spondencji tranzytowej, aby zrobić koaku

rencją firmom polskim I szwedzkim.
Władze pocztowe szwedzkie, miały in­

terweniować w tej sprawie.
,,Sozialdamokraten" domaga się zapro­

wadzenia bezpośredniej komunikacji lotni­
czej pomiędzy Polską a Szwecją, celem u-

niknięcia niepożądanej kontroli w stosun­
kach polsko-szwedzkich.


